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W Krakowie | 90 „cent, 2 złr. 50 ©. 8 rano, — Listy niefrankowane nie przyjmują się. — Od wiersza. drobnegog druku za każdorazowe 
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? 
1S 
Prus. i Niem. 25 srgr. 2 tal. 12 srgr. $ 
W 'Bełg. Włosz. i Szw. 5 fr. 12 fr. 
We Francji i Angli 6 fr. LEAG ENTER 
Numer pojed. w Krakowie 5 c., na.prowincji 7 c. | 
W, Krakowie odnoszenie do domów 10 c. mies, 
Redakcja i Administracja ul. Florjańska Nr. 355. 


Ajencje Kurjera Krakowskiego. W Krakowie: księ garnia ? n 
J. Czecha w Rynku, a: Tarnowie: handel P. Mildnera» księ- szenia za każdorazowe umieszczenie. 
arnia M. Fenichla, w Rzeszowie: księg. Pellara, w Przemyślu:  , 
sięg. braci Jeleniów, we Tacowie: Ajencja dzienników A. J. 
ły yi A w Poznaniu: księgarnia A. J. 
w 


tedniu: Haasenstein et Vogler, 


Żupańskiego, 
ien, Neuer-Markt Nr. 16. 


płata stemplowa 30 cent. od każdego ogło= 


Za ogłoszenia nadsyłane wprost do redakcji 
(1 płatne gotówką, wież ży płaci wydawnictwo. 
| Inseraty przyjmuje Z, 

$św. Anny, dom dra Balkoó. 


Przegląd polityczny. 

Dzienniki. wiedeńskie podają znowu mnó- 
stwo: najrozmaitszych wiadomości o przesile- 
niu ministerjalnem , — szkoda: jednak, że 
Wszystkie te doniesienia są zagadkowćj /war- 
tości. Jako kandydata na ministra skarbu je- 
den dziennik wymienia hr. Eugenjusza Kiń- 
skiego, inny profesora L. Steina, inny p. Ple- 
nera, ponieważ Brestel stanowczo . odmówił. 
Oprócz Plenera, mówią jeszcze, że Banhans 
1 Stremayr zatrzymują swoje, teki,. a przynaj- 
mnićj byli. o: to proszeni przez hr. Potockiego. 

«1, Wszystkie te szczegóły — powiada VN. 
fr. Presse — są małoważne i nieokreślają 
charakteru przyszłego gabinetu hr. Potockie- 
go. O charakterze tym zadecyduje . dopiero 
wybór ministra spraw wewnętrznych. Zape- 
walają nas, że hr. Potocki zdaje się chcieć 
przyjąć rechbauerowski projekt reformy wy- 
borczćj, zastrzegając jednak, że to uczyni do- 
piero po uzyskaniu przyzwolenia sejmów.* 

Stara. Presse słusznie powiada, że hr. Po- 
tockiemu iść musi przedewszystkiem o wy- 
tknięcie szczegółowych zasad przyszłego rzą- 
du, dopiero potem myśleć może o dobraniu 
sobie kolegów, dlatego niepewność. co do osób 
wejść mających do gabinetu potrwać jeszcze 
musi dni kilka. 


Oto jest wszystko co w przedmiocie prze- 
silenia donoszą Świeże dzienniki wiedeńskie. 


-— eo, 


Kronika. 

Kraków, 8 Awietnia. Dziś odbędzie się. posiedze- 
nie „Koła. politycznego“ w sali muzeum techniczno: 
przemysłowego o godz. 6'/, wieczór. Na porządku 
dziennym dalsze rozprawy nad obecną sytuacją, które 
we środę przerwano dla spóźnionćj pory. 

* Wczoraj odbył się jak to było zapowiedzianem 
drugi proces Kraju. Kolegjam sędziów składali, prze- 
wodniczący: Antoniewicz i radcy sądowi: Ciechanow- 
ski, Koliszer ; zastępca prokuratora Kątski. 

Na ławie sędziów. przysięgłych zasiedli pp. dr. 
Drobner, Armółowiez,. Mastelski, Ciechanowski, Geb- 
gardt, Chorąży, Wasilewski, Wenzel, Bartynowski, dr. 
Krzepicki, Łuszczkiewicz, Mauricio. 

Oskarżonym jest dr. Gumplowicz. redaktor odp. 
Kraju za doniesienie © wytoczonym Krajowi procesie 
i zrobienie przytem kilku uwag, a mianowicie, że ar- 
tykuł inkryminowany za chwalenie ducha konstytu- 
cyjnego jaki ożywia wojsko austrjackie. 

Na dwa przez sąd postanowione pytania odpowie- 
dzieli przysięgli jednogłośnie : nie. Cała rozprawa nie- 
długo trwała, skończyła się bowiem przed południem. 

* Wczoraj odbyło się drugie zgromadzenie stowa- 
rzyszenia kobiet „Praca.“ Sprawozdawca nasz przy- 
niósł nam tę wiadomość, że nie został dopuszczony, 


jako... mężczyzna. Tylko dla komisarza rządowego 
zrobiono wyjątek. Proponujemy zgromadzenie ludowe 
w celu uchwalenia petycji do stowarzyszenia, aby ra- 
czyło urządzić bodaj galerją dla mężczyzn. Wszakże 
i my pochodzimy od Ewy. 

* Nieszczęśliwą ofiarę onegdajszego wypadku na 
ulicy Szpitalnćj, dopiero o g. 3 w nccy wydobyto ze 
studni, bez życia i pochowano wczoraj. - 

. * W jednym punkcie ulicy Krupniczćj utworzył 
się w bruku dość głęboki dół. Najechawszy na to 
miejsce w dniu onegdajszym przewrócił się wóz ze 
słomą , którego podnoszenie zgromadziło mnóstwo 
ciekawych. Nie obeszło się bez złośliwych uwag o dba 
łości budownietwa o porządek w mieście; fura szutru 
bowiem byłaby dostateczną do wyrównania drogi w 
tem miejscu i zapobieżenia wypadkom. : 

* Onegdaj zaledwie ukończona budka do sprzeda- 
ży wody sodowćj na plantacjach pad Franciszkanami 
zaraz tegoż dnia wieczorem między 9—-10 uszkodzoną 
została przez kilku hultajów, którzy w nićj drzwi wy- 
łamali. Dwóch- przechodzących żołnierzy upominało 
szkodników] bezskutecznie. Stróż nocny Michał Ka- 
spro słysząc, łoskąt pobiegł w tę stronę, lecz nim 
zdążył przybyć na miejsce już niszczyciele zemknęli. 

* Jędrzej Strasik, uczeń trzecićj klasy w szkole ś. 
Florjana, 12-letni syn bardzo niezamożnych rodziców, 
zgłosił się do naszćj redakcji z prośbą o wyraż nie 
podziękowania p. Tomaszowi Rudnickiemu, dyrek- 
torowi św. Florjana, który z uwagi na niedostatek jego 
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Historyjka warszawska. 
Napisał WOŁODY SKIBA. 


(Ciąg dalszy). 


Rozsądek powtórzył tylko poważnie swoje 
poprzednie argumenta, a serce z rezygnacją 
przystało na nie i nie protestowało wcale. 

Gdyby się był pan Kazimierz cokolwiek 
lepićj nad tą rezygnacją i potulnością swego 
serca zastanowił, doszedłby niezawodnie do 
tego wniosku, że niemałym jéj bodźcem była 
nadzieja ponownego spotkania nieznajomej, 
niekoniecznie w kościele lub na wodach, lecz 
gdziekolwiek indzićj. A PY 

-Że nie zrobił tego wniosku, dziwić mu się 
nie można. Był wówczas okropnie zajęty. Pi- 
sał poemat, którego bohaterka miała czarne 
jak węgle oczy, kruczy włos, uśmiechniętą 
okrągłą twarzyczkę śnieżnój białości, z żywym 

arminowym rumieńcem... 

Nię poszedł więc na wody, lecz często 
chodził ulicami, któremi z wód się wraca, i 
to w godzinach, o których zazwyczaj powra- 
cają piękne pacjentki. 


W kilka dni przypadek (który może nie- 
bardzo był winien temu, ale pan Kazimierz 
całą nań winę spędzał), przypadek znów mu 
nastręczył spotkanie. Mówiąc algebraicznie, 
pierwsze wrażenie podniesione zostało do trze- 
cićj potęgi. 

Unikając ulicy, na którćj to nowe ujrze- 
nie bohaterki naszćj miało miejsce, pan Kazi- 
mierz chodził gdzieindzićj, gdzie piękny świat 
Bit. i chodził póty, aż znowu przypa- 

ek... 

Lecz... dajmy temu pokój, wszak powieść, 
zwłaszcza quasi - humorystyczna, nie ma nic 
wspólnego z litanją. 

Summa summarum masz bohater uczynił 
zadość swemu rozsądkowi i sercu; kwoli pierw- 
szemu wystrzegał się najstarannićj spotkać swą 
nieznajomą gdziekolwiek powtórnie, lecz pod 
wpływem drugiego wszędzie i na każdem 
miejscu szukał sposobności ujrzenia jćj po 
raz pierwszy. BIST 

Rozsądek wymógł jeszcze i to, że się mie 
starał dowiedzieć, kim mogła być nieznajoma. 
Pozostała ona dla niego nieznajomą, a w 
zbiorze jego poezji przybyło kilka pięknych 
poematów zatytułowanych: „Do Bieznajomćj." 

Wszystko to rażem dówodziło, że pan Ka- 


śmiertelnicy, których los wprowadził w za- 
klęte koło panny Anieli, tylko tem się różnił 
od innych, że się swćj miłości tak dalece oba- 
wiał, iż się do nićj nie przyznawał nawet 
sam przed sóbą i nawet w myśli nie wspo- 
minał o tem. że to jest miłość, że jego da- 
wne zasady i prawidła zostały * przekroczone 
de faclo. i istniały tylko pozornie, że Serce 
jego za zaufanie jakie w niem położył czar- 
ną odpłaciło się zdradą. R 

Na każdym kroku zastawiając się a tłó- 
macząc wpływem przypadku, serce to prowa- 
dziło swoją intrygę z przebiegłością . wyszu- 
kaną. Nawet w przyzwoleniu na to, żeby się 
nie dowiadywać o stanowisku jakie w społe- 
czeństwie zajmowała nieznajoma, był manewr 
tem greźniejszy dla rozsądku, że go rozsą- 
dek wcałe nie spostrzegał. Gdyby się był 
pan Kazimierz dowiedział zaraz, że panna A- 
niela miała półtorakroć posagu, byłby sobie 
pewno wytłómaczył, że marzenie o niej: na- 
leży do najzupełniejszych niepodobieństw, i 
rozsądek wygrałby sprawę. Pozostawiając swój 
ideał nieznajomą, serce zyskiwało. na czasię. 
Brnęło dalej, zakochywało się ceraz bardzićj, 


erz był zakochanym jak wszyscy inni 
ER sobie jakieś nadzieje, i pracując nad 


KI 


J. Wywiałkowski, ul.” 


rodziców, staraniem swojem WETA 


a duchowi 


z funduszu a. aw i Aa co 

czynimy „s30J f $ PAR 'Uczynio awa, służą 
jak się spodzi FAY p ością ja dni. smo nasze k ` 

ży za hisa a | i g |że paj ier Hi k sztuje. nas aae 


i że Ei z nim przez. 


* Zapowiędziany na LA kororia rA ni ) Lonorowych, 
Borkowskiéj nie mógł się odbyć z powodu 1 lagłego za- | będziemy musieli, Si. tego; A yną jest, | Pier 
słabnięcia p. Ładnowskiego. Słyszeliśmy dnak, że chcieli spróbować płodu krajowego przemysłu, a à z| szkół wyż oia io zież Kira: ucz- 
benefisowe przedstawienie: nie na długo odłóżonem Z0- | żalem widzimy , że potrzeba koniecznie tak taniości |niowie- są LP 3 do pięciu lat po ukończeniu 
stało i że już jutro ujrzymy nieznany prawie u nas| jak dobroci wyrobu szukać zagranicą. nauk; — nadzwyczajnemi, którym nie ia prawo- 


* W Bolechowicach onegdaj przy wybieraniu gliny 
jeden z robotników przywalony został ziemią i został 
tak przez sześć godzin, Dopiero po południu 0 godz. 3 
odkopano 'g0, przywieziono, do chirurga do Krakowa, 
i po puszczeniu krwi odwieziono na wieś: Jest mocno 
pognieciony, al2 złamania nie ma żadnego. 

Tarnów, 6-90 kwietnia. [Kurjer tarnowski]. 
Sąd polubowny wczorajszy wypadł jak najkorzystnićj, 
bo obydwie strony rozeszły się w najlepszćj harmonji. 
Przy tćj. sposobności. mieliśmy przyjemność widzieć 
ochotników straży, oe wéj., „Nie: ustępują, W niczem | 
straży krakowskićj, a zawdzięczyć to należy twórcom 
przekazywać będzie można. kwotę 100 ;złr. mą wszyst-.|tćj instytucji pp. Pędrackiemu i Setmayerowi, 
kich pocztach w obrębie państwa. Listy: z pieniędzmi|i p. Fr. Łazarskiemu naczelnikowi straży. 
pieczętować trzeba będzie pięcioma jednakowemi pie- || Zwracamy uwagę magistratu na zgraję dzieci że- 
<czątkami, bo pocztowćj pieczątki na nich nie będzię. | brzących! po wszystkich prawie ulicach. Plagą są one 

* Namiestnictwo zatwierdziło statuta, spółki akcyj- | dla przechodniów, a sobie gotują nieciekawą przyszłość. 
néj dla fabrykacji materjałów żelaznych w. Krakowie. | Możeby bio Byłe tmieścić je w odpowiednim za- 


biernego wyboru, wszyscy w:Pradze przebywający po- 
lacy, których stowarzyszenie za członków” (przyjęło, 
Wspomagającemi są ci, którzy bądź jednorazowym, 
darem w wartości przynajmnićj 10 złr, lub rocznymy 
w wartości przynajmnićj 3 złr. środki stowarzyszenia 
wzbogacają ; — wreszcie stowarzyszenie może użnać za 
członków honorowy: ch osoby korzystnie dla niego dzia” 
łające. 
=" Stowarzyszenie ma nadzieję, że fw kraju raju znajdzie 
osoby, które przedsięwzięcie to czynnie poprzeć zechcą, 
zwłaszcza że gawstka w Pradżeę przebywających pola- 
ków jest nader” szczupłą. Dla interesujących się poda- 
jemy adres stowarzyszenia, którego prezydującym jest 
obecnie p. R. Maciejówski. Listy adresówać bro do 
Pragi 1 1440 IL. 

ja Przycz yną wypadku zaszłe òw w Wiedniu na ulicy 
M ljańskiéj, 0 którym wczoraj donieśliśmy, było 
to, że świeżo osadzony gżyńs 'nówobudtijącego się 


dramat Józef» Korzeniowskiego pan. Sąd przysięgłych 
czyli Pozory, którego wprowadzenie do rópertoaru na- 
szój, sceny zawdzięczać. będziemy. pani Borkowskićj.., 

* Sąd wyższy krakowski miańował p. Apolinarego 
Nowickiego; doktora filozofji, sądowym tłómaczem 
języka rosyjskiego przy. sądzie wym w Krakowie. 
` * Ministerjum handlu ma. z dniem 1 maja wpro; 
wadzić nowe przepisy, ułatwiające przesyłki pocztowe: 
Opłata od przekazów pocztowych ma być ia tak, 
że za. przekaz, do 10 złr. płacić się będzie tak jak 
od. listu zwykłego 5 centów, od kwoty 10 do 59 złr. 
centów 10, od 20 do 100 złr. centów 15 i,td. Dalej 


Z Czyniąc zadość wielokrotnie objawianym, przez 
czytelników naszych życzeniom, od początku b, m, dru- 
kujęmy kronikę nieco obszernićj , „ażeby czytanie, Jój 
nie, było zbyt utrudzającem dla wzroku, a jak 'otrzy- 
mamy. zapisane, czcionki, drukować ją będziemy więk > 
szem pismem. Ażeby czy telnicy skutkiem „tój zmiany, 
nie doznali uszczerbku w ilości treści, powiększyliśmy 
format Kurjera. _ Tymczasem jedno z pisemek tutej- 


szych zarzuca nam, że w powiększonym Kurjerże jest | 


mnićj treści, niż w dawniejszym. Zarzut ten, jakkol- 
wiek |oparty „żaklęciem się „na uczciwość* jest nie- 
uczciwy, bo jest — kłamstwem. 

Apelujemy do arytmetyki. 

Numera naszego pisma z.d. 1, 2, 3,51 6 kwietnia 
mieszczą na pierwszych trzech stronnicach, nie licząc 
tytułu, wierszy tekstu: 571, 635, 623, 618, 632, to jest 
w przecięciu po 616 wierszy. Tymczasem pięć osta- 
tnich nrów z żeszłego miesiąca mieściło wierszy 616, 
607, 630, 584, 608, to jest w przecięciu po 609 wier- 
szy. Tym sposobem obecnie każdy numer przecięciowo 
mieści nietylko nie mnićj, ale nawet cokolwiek więcój 


kładzie. i 5] 

Dnia 19 bi*m. z. ANAA się posiedzenie: Towarzy“ 
jstwa Pedagogicznego. woja się| licznego ze- 
brania. "5" 


* Namiestnietwo dało * -Opkóliowć zopaiążce 
ERŁTEM WW roeżiićj kwocie 105 *złr. Onufremu Sie: 


'mieńcży kowi, synówi włościanina z Lisowieć uczniowi 
I klasy ataa) w Buczaczu: y 9 

'* Dziennik Lwowska tozpóczął w odcinku pizektaaj| 
powieści jenerała Garibaldego Lö signoria monacale. 

* Statuta warszawskiego prywatnego towarzystwa 
ubezpieczeń na zasadach wzajemnćj pomocy, zostały 
przedstawione rządowi dð zatwierdzenia. 

* Otrzymujemy wiadomość, że niedawno w Pradze 


założonem zostało stowarzyszenie akademików eesti 


pod nazwą „Ogniwo.“ 

Celem stowarzyszenia jest zjediibdzowieć sił mło- 
dzieży polskićj szkół wyższych pragskich, pielęgnowa- 
nie nauk, sztuk pięknych i mowy ojczystćj, oraz osią- 


gnienie wzajemności- w gronie“ akademików “polskich 
w Pradze. 


tem, ażeby gdy do poznania przyjdzie miłość 
nabrała tyle sił, że rozsądek przemódz jćj i 
pokonać nie byłby zdolny. Zimno zastanawia- 
jąc się nad swem położeniem pan Kazimierz 
byłby sobie pewno powiedział, że sobie go! 
tuje nieszczęście, ale na spokojne i rozważne 
zastanowienie Się nad przyszłością, jaka tego 
ródzaju uczucie czekać mogła, nie potrafił się 
zdobyć. Zdawało mu się, że już tyle zrobił, 
żeby wymaganiom rozsądku odpowiedzieć, że 
się tak doskonale zagwarantował, iż szedł 
dalćj tą drogą, jak najspokojnićjszy o siebie 
157 najmocniejszem przekonaniem wewnęttz- 
nem, że nie dojdzie tam, gdzie być mogło 
rzeczywiste niebezpieczeństwo. 


VIII. 

Każda jednak droga wiedzie do Poznania. 
Jest to przysłowie zrefórmowane od czasu 
jak się przekońano, że drogi przez Sinalunga 
albo tóż przez Monte Rotondo nie prowadzą 
wcale do Rzymu. 

Gdyby to było w Paryżu, pan Kazimierz 
nietylko mógłby być pewnym, że nie poziia 
nigdy w ten sposób swój nieznajomćj, ale na- 
wet byłoby bardzo" prawdopodobnem , że 


pełnie, zabłąkany w labiryncie ulic, placów, 
bulwarów i miejsc publicznego żebrania. War- 
szawa przecież jest zbyt małą, ażeby w niéj 
zgubić się było można i jest prawie pewni- 
kiem, że w naszem mieście unikanie kogoś 
takim sposobem jakiego pan Kazimierz uży- 
wał doprowadzić mogło tylko do tego, czego 
nasz bohater wcale niby nie przewidywał, i 
wmawiał w siebie, że nie szuka, == do za. 
brania znajomości z nieznajomą. 

Cofając się ze stanowiska na stanowisko 
pan Kazimierz po niejakim czasie musiał się 
spostrzedz, że już wszystkie stanowiska poó- 
puszczał, że już w najrozmaitszych miejscach 
i punktach Warszawy swoją nieznajomą Spo- 
tykał, i że wszędzie gdziekolwiek się poka- 
żał był narażońym na niebezpieczeństwo na- 
potkania jéj powtórnie. 

Cóź należało zrobić w takim wypadku 2... 
To co robią obrońcy miejsc warowńych, kiedy 
wycieczka staje się niemożebną zamknąć się 
i czekać szturmu, — środek. tem niezawod- 
niejszy tym razem, że obawy szturmu nie było. 


Ponieważ ten środek był podyktówanym i 


przez * rozsądek; więc pan  Kazimiórz gó się 


chwycił, tak fak: się chwytał aN co] 


po” nc czasje straciłby ją z oczu zu-!tyłkó mu rozsądek doradzał. 


KĘ trwał się w całćj swój długości, przebił ruszto- 


wanię, zgruchotał je i spadł wraz z niem na ulicę: 


|Bięć pomocnic i: dwóch YI poniosło” Śmierć, as 


osób ciężko jest rannych. s 2081 
* Sąd „krajowy Ww eddi skazał” Józefa tiii: 


[dostawcę żwiru na drogi skarbowe, za chęć przeku- 


„pienia radcy ministerjalnego, jako referentś” podania 
(przez niego wniesionego 6 odpuszczenie mu 15,000 złr., 
|które miał zapłacić za niedotrzymanie kontraktu, na 
sześć tygodni aresztu i 300 złr. dla ubogich. Jóżef 
Thuman jest rodem 26 Lwowa, liczy lat 83, jest wła- 
ścicielem dwóch domów i szyńkarzem: 

* Niedaleko Altony odbyła się sprawa o aiig 
w któréj jeden utrzymywał, że mu przeciwnik wyrwał 
włosy z głowy. Na co oskarżony oświadczył, że praw- 
da, że mu wyrwał włosy, ale nię z głowy, tylko z 
peruki. 

ję Wczoraj odbyło się w Paryżu żałobna iabożeń- 
stwo za ś. p. Beara. Meiselsa w synagodze izraelickićj 
na ulicy Notre- Dame-de- Nazareth. : l 

* Wydawany do r. 1863 przez p. Elzanowskiego 


Było to cjuż pod koniec: kalendarzowój je- 
sieni, który jak wiadomo przypada w grudniu. 
Wkrótce miał się zacząć karnawał. 

Bohater nasz, przez „kilkanaście, dni z rzę- 
du nie wychodził z domu za dnia, czasem 
tylko wieczorem używał przechadzki. Strzegł 
się tak. sumiennie niebezpieczeństwa, że się 
nawet nie” spostrzegał, że ono nie istniało 
zupełnie. Przez te bowiem dni kilkanaście 
panowała taka fatalna słota, że przypadkowe 
spotkanie się z nieznajomą należało do naj- 
zupełniejszych nieprawdopodobieństw. Piękny 
świat, do którego należała panna Aniela, sie- 
dział podonczas w domu, lub jeśli się poka- 
zywał na ulicy, to w starannie” Pay sangol 
powożach, albo dorożkach. “> 

Te. kilkanaście dni przymusowój klauzury 
obudziły w panu Kazimierzu Żywą, namiętną 
chęć rozrywki. 00 mu się nie zdarzało lat 
poprzednich, postanowil w ' tym karnawale 
bawić się, bawić serdecznie i nie odrzucać 
sposóbności przepędżenia wieczoru hee zy 
wiek by się nadarzyła. 

'Rozpoczął od Sylwestra w resursie, i pra- 
wie no Aaa „gdzie indzićj. 


] AL "(G4g S$ nastąpi). 


KURIER: KRAKOWSKI:z piątkuydnia/Sı kwietnia 1870. 4 


| znowu w maju zacząć 


akcją pp. E e ape eass TE 
R e Pobra US w tda e Czechac 


| IQ w nocy z dnia 5 na 6 okrutnie ff mojiowiiy, 
czem zrabowano plebanję. ~ 

A * W Paryżu w salonach najwyższćj arystokracji 
je się wielki spisek! Tym razem idzie o detroni- 


zację; wprawdzie nie Napoleona Ials iajtiłoście|* 
wićj od lat kilku nad. płcią piękną „panującego szy- 
ujonu. Szynjon popadł w niełaskę, aby. się. go pozbyć |- 


zupełnie, panie paryzkie i to najładniejsze powzięły 
zamiar dla miłości fryzury udać się w tym roku nie 


do kąpiel lub za granicę, ale? do dóbr: swóich, gdzie | py; 
lażą sobie głowy zupełnie ogolić. Z nadejściem zimio- | 
j póry nieprzyjąciołki szynjonów mają się odważnie | 


ać w salonach z fryzttrą 4 ła Titus, co znaczy: 
| sd krótkie, mocno ufryzowane, podtrzymane przez 
dem z „dro im „kamieniem. Do téj fryzury muska 
z a 


 skóweycej 
Ę * Redaktor zrywy p. py „Rózmaitościć w -Liberté 
szperał na wystawie psów w AMI E 
rzyszenia psiego, zawiązany w cln. uszłąchetnien 
u ludzkiego: “=~ LUI 2! 
Oto statuta tego stowarzyszenia : 


e = 
E Art. 1. Wszyscy ludzie są równi epa psami, bez 


Fzględu ną ród, stan. i majątek. = :loje 
Art. 4. Stowarzyszenie będzie się starało uczynić 
zi wiernemi, przywiązanemi i wdzięcznemi; będzie 


1 wykładać przebaczenie SEK i pamięć doznanych 


brodziejs W. 

Art. 6. Indywidua dwunożne, które zdradziły przy- 

iela albo zniszczyły dobroczyńcę, będą wysyłane do 

sy psiej, gdzie ich zarazem nauczą i przykładem 

każą, co to jest wdzięczność. Ci coby; w klasie ośmie- 
l się uderzyć profesora, będą karani głaskaniem po 
Harzy przez tego, co został zmaltńetowany. 
-- Art. 9. Ustanowioną będzie klasa kasjerów, których 
opanuje pokusa dać nogę z kieską swego chlebodawcy. 
Lekcje będzie im dawał pies pasterza, który przez 
dwa dni przeleżał koło barana nie spróbowawszy jego 
Smaku i byłby niezawodnie prędzćj zdechł z głodu, 
niż zdradził zaufanie swego pana. 

< Art. 16. Stowarzyszenie będzie istniało do czasu 
w którym ludzie dojdą, do tój wierności, przywiązania 
i dobroci, co-ród-psi, —-co- znaczy wieki. 

„Siedlisko stowarzyszenia znajduje się w Paryżu na 
ulicy Wierność, o S 

* W Lyonie według sprawozdania tamtejszćj. izby 

bafiflowój w roku 1868 wy produkówano jedwabiu za 
459 Mmiljonów franków. 


* Między Uttingeń i Kirchendoffem w Szwecji) * 


Spadł w tych dniach śnieg czarny jak węgiel. 

* W Ameryce w Fort Edward modniareczka miss 
Gray odziedziczyła pajeczny spadek 47,000,000 fran- 
ków, z którćj to summiy jaz jój wypłacono 25,000,000; 
Bajońskie te sumy zapisał jój stary bogacz, którego 
sym poprzednio umarł, zaślubiwszy+ptzed śmiercią po- 
mimo przyrzeczenia danego ojcu inngi kobietę , a nie 
biedną miss Gray. 

. Kalendarz. Dziś Siediiia Boleści N. Marji P. 
` igw. Djonizego biskupa, jutro Św. Marji Egipcjanki, 
pokutnicy. 

Wschód słońca o g. 5 m. 23, zachód o g. 6 m. 41. 

Iitro, o g. 5'm. 14 rano pierwsza kwadra. 


Dnia 6go kwietnia kna pogoda i ciepło; termo- 
motr od-— 0.6 doszedł do 0 + BS SO Barometr opada ; 
rano o 6 dnia 7go stał on ma (381162, «termometr na 
— 0.6 R. Wiatr północno-wschodni spokojny. 
Nabożeństwa. Dziś nabożeństwa pasyjne w Ko- 
ściele kks. Franciszkanów, , kazanie mieć! będzie JKs. 
Mare. Chmielewski, i u Bożego Ciała, gdzie kazać będzie 
Ks. Ludger Ohalcarz, Dziś z powodu uroczystości 
Siedmin' Boleści N.o Marji P. odpust zupełny z Wysta- 
wieniem N. Sakramentu i kazaniami u kks. Franci- 
szkanów. 

— tiir Írisi 
Loterja liezbowa:ČCiągnienie d. 6 kwietnia. 
Lwów: 16 75 60 77 50 

3 64 42 46 58. 


Sw hail- slomi in irib 


chodzić W od pod 


ZSEM PA - 
E AAA era T 


Rah pii 


WN W muzyce miejsce drugiego, | 0 i 
1 Razem z przyj: IEF czytam, b 

ę ustro: ia a milego. sin 

| Znatokni czorajs rebusa : Mówią, że opieka 


OCZY eN koni ZI jy rozw: azania nikt nie 
esł 


WT | ratę 


- Kraków. „amid i Dziś „o godzinie 5 
odbyło się: miesięczne posiedzenie Rady miej- 
Be pod przewodnictwem prezydenta dra 
ietlą. —- a 


Pisma „do rady Bodeżże 


a 
są przeważnie 
prywatnćj, natury. Na Sie pain zasługują: 


przez om dla dorósłych położone poleca 
i banku DK dla han- 


EE: ma wzgl aae w peceni gie, 


RA parce 4 

św. Anny do Nowych | Zazieheś Marfiewicza 
na budowę domów Hi dez 
* | właściwym sekcjom. ñ E 
‘a, ze w lym kwal 
straciła na. dzierżawie kcyzy, ale. okąże si 
jeszcze nadwyżka z FE u remanentów. 


Radca miejski żąda, —ażeby 
Magistrat ściśle bac to, żeby komuni- 
, a èutr udnioną przez. 


spekulantów /giełdow; 
miotów przed sklep 

Przedmioty na 
mieszezone uchwalono 
SZe Z nich są: 

dodatkowe zaproszenie doj kóhisi delego- 
wanćj do ocenienia konkursowych planów od- 
budowy Sukiennic dra Teofila Żebrowskiego 
i Filipa Pokutyńskiego. (EE R. m. dr. 
Rydzowski); 

spisanie akti fanifejij kesya dra ii- 
tla w kwocie 1000 złr. przeznaczonćj na na- 
grody dla celujących uczniów szkoły przemy- 
słowćj (Spraw. R. m. Dr, Dunajewski); 

assygnacja "2007 złr., tytułem wsparcia 
00. Bonifratrom i 100 Zr. tytułem subwen- 
Cima urządzenie wystawy przedmiotów szkol- 
nych w Kołomyi (Spr. R. m, 
i Józefczyk). A 44 £ 

W pomniejszych sptówach referowali je- 
szeze pp. Feintuch, Świerdkiaji Baumgarten 


=P 


Wiedeń, 6. kwielnia, Delegaci polscy 
Golejewski, Landesberger i Pfeifer złożyli 
mandaty do rady państwa, a poseł Liubissa 
oświadczył iż przestaje nadal brać udział w 
jéj obradach. tzba”przyjęła bez dy skusji pra- 
wo ô sprzedaży dóbr skarbowych i o mani- 
pulacji z koiisolidowanym długiem państwa. 

W izbie wyższój przy rozprawach nad 
budżetem Szmerling wniósł rezolucję oświad- 
czającą, że izba panów obstaje przy zasadach 
wypowiedzianych w. adresie. do tronu i jest 
zdania, że tylko taki rząd. dobrze pojmie swo- 
je zadanie, który, wytrwa przy zasadach libe- 
ralnych, ale wystąpi przeciw wszelkim dąż- 
ńościom nieprzyjaznym gilnćj. władzy central- 
nej. Wniosek Szmerlinga bardzo dobrze zo- 
tał przyjętym. 

Praga, 6 kwietnia, Spodziewają się tu 
hr. Chambord. 


Dzienniki czeskie donoszą, że cesarz przy- | B 


jat listę ministrów? obejmującą nazwiska : Mi- 
klosich, Kellersperg ; Bielsky, Unger, Hye, 
Koller, *Stremayr, Lasser. - 


ii miechetniejszym hr. Potocki: ı 


odezwa Konstantynowicza, w którćj uczelnie | 


'QOdezwy, te przekazano |. 
_Wice-prezydent - | Szlachtowski oświad- 
Ja gihaż nietylko nie. 


j ministrów, - która oświać 


X Ki sipag: 
i assis; "urzędnik Rotszylda, aresztowany 


b dyskusji. Wa miej- zòstał w skutek dobrowolnego zgłosaenią si sg 


Dr. Oettinger 


-'Toh duieńników, czeskich wes jeszcze 
nu niż wczoraj. 

Zapewniają, że Bielsky ze: względów . ba- 

trjotycznych odmówił przyjęcia. teki. 
Znaleziono kilka plakatów; wzywających. 

na nabożeństwo dzięczynne. z powodu. ustą- 

pienia. gabinetu. 

Peszt. 6 kwietnia. Półurczędowy dziennik 


| £sti Łap powiada, że rząd węgierski oboję-- 


tnie patrzeć musi na porażkę Hasnera. 

Według Pesti Naplo niewiadomo jeszcze, 
jakie zmiany nastąpią w gabinecie węgierskim. 
Prawdopodobnie: Korizmies ~ wejdzie do mini- 
sterjum i otworzonym zostanie dla - niego Wy- 
dział rolnictwa. 

Izba niższa przyjęła biidzet w trzeciem” 
czytaniu. 

PRUSY. Berlin 6 kwielnia, Car przybędzie 
w. przyszłym miesiącu do Berlina, i ra dni, 
tu zabawi. 
S FRANO A- Pary, Giit „Szkoła mes 
dyezna zamkniętą -będzie do 1 To ; 

Wczorajsze wotum zaufania dla rządu zr07 
biło dobre wrażenie. 

W kołach rządowych zapewniają, że senat 
jednomyślnie zgodzi się ha senatus-=consultum. 
= Kwestję plebiscytu=cesarz powierzył r dzi 
yła się za głosowa 
niem. póowszechnem i» nierozwiązywanie 
ciała prawodawczego. = "W e 


Dzisiaj rząd Olliviera otrzy mał..powtórn 
wotum zaufania większością 7 Pyrmeciy Si 


do policji: * 

"Fonviefie - wczorajwypuszczony=z- ardsd 
udaje się do Lyonu, by tam wystąpić jako 
kandydat do ciała prawodawczego: £ 

Libertć donosi, że Buffet, nie zgadzając się 
na głosowanie powszechne, podął-się do dy= 
misji, ale ją cofnął. 

Patrie donosi, że. senat się zgodził, aby 
tekst. plebiscytu przedłożonym został pod Za- 
twierdzenie ciała prawddawczčgo™ 

WŁOCHY. Florencja, 6 %wielnia. Cam- 
paneli został w Luge”w biały dzień na pla- 
cu. publicznym zamordówdny, zabójcy nie u- 
J 
ij TURCJA. Konstantynopol , -6 =kwielnia, 
Spory z Egiptem zostały załatwione. Abram- 
bej przybył tu na dawniejsze stanowisko. Nu- 
bar-pasza zapowiada wizytę wicekróla wkrót= 


ce. nastapió mającą, 


: Kursa R 


Kraków dmia 7 kwietnia. 
Renta srebr. 070. pe 20.25 Kol. w. byd. 70:2 69.— 


Losy 1860r. +97.75/ 97.25 Poż.p. 1864 154.— 153,— 
1864r. . 121.— 120.50 y 1866 153.— 152,— 


zg 
te. 


Óbi. idómm/ 7450 74.50 Srebro . *.7122,— 121.25 
L. zast. gal „77.7 76-—Dukaty . 5.86 5.84 
„ ba hypot. 90.50 8950 Napoleony . 9.941 9.87 

iskia. 94.75 9425 Imperjały .. -10.10 10. B 


2 ilewidac. 78.25 "77:75 Pruski kur. 1.82 1.82 


P yrd 69.— 68.50 Ruble pap. 1.50 1.50 


TELEGRAMY 
„KURJERA KRAKOWSKIEGO.* 
Berlin 4. 7 kwietnia godz. 2 min. 43 po poł. 
Wiedeń krót. term. 82% y; Akcje kredytowe . 155 


Długi term. «+. +81% Kolej zach. czeska  975/, 
Warszawa kr. ter. . 745, Kolej rząd. austr. 216% 
Banknoty  rossyjsk. 74%, Akc. kol. Kar. L. 983 
Listy zastaw.'pol. . 697%, Lombardy . . . 125 

Listy likwidacyjne . 56%; Amerykańskie . .  96y; 
anknoty austr. 82%, Metaliki . /./. . 497g 


Losy kredytowe. . 87 
Usposobienie giełdy : mdłe. 
Kursa wiedeńskie ani paryzkie nie nadeszły 


D 


4 


PRZEWODNIK. 


„Muzeum. starożytności Tow. naukow. 
z galerją obrazów Miączyńskich, codzień 
od 14 do 1-éj prócz świąt i niedziel, w 
gmachu Towarzystwa. 


Bibljoteka Jagiellońska otwarta dziś 
od g. 9 do 1 po poł. 

Wystawa Tow. przyj. szt. piękn. ul. 
Brącka, 157, II p., codzień od godz. 11 
do 4. Wstęp dla obcych 20 c. 

Muzeum techniczno-przemysłowe, uli- 
ea Franciszkańska, otwarte codzień od 
g. 10—1 i od 3—4. 

Odczyty publiczne: Dziś w sali mu- 
zeum techn. - przemysł. od g. 4—5 prof. 
łuszczkiewicz, historja sztuk pię- 
knych, od godz. 5—6 dr. Machalski, 
o rozmaitych epokach cywilizacji euro- 
pejskićj, Wejście jednorazowe 50 cent. 


KURJER' KRAKOWSKI z piątka 8 kwietia 1870. 


dr. Wincenty 7 
ż najnówszćj literatury polskićj. Krzesło. 
50 c., wstęp na salę 30 c. 5 
Koło polityczne. Dziś o g, 6, W. 
walne posiedzenie. 


godz. 8 wiecz. } 


Wystawa planów konkursowych do 
odnowienia Sukiennic. W muzeum të- 


| chniczno-przemysłowem codziennie od g. 


10—1 i od, 3—4. 
Dom Zleceń ,i. skład nasion przy ul. 


|w. Jana Nr, 292 na dole, otwarty co- 


dziennie. 

Sprzedaż dzienników polskich na nw- 
mera w księg. J. Czecha, Rynek główny ; 
w handlu Jana Bartla, rynek, róg Brac- 
kiej ; w handlu F. Wierzuchowskiego, ry- 
nek obok Panny Marji. 


Pol będzie miał ódczyt H 


Walne, sębranie, w. Postępie : dziki 


PONCAT x G 


otrzymał świeży transport różnych towarów kolonjalnych, 


© Howo otworzony w Krakowie: 
DOM HANDLOWY 


pod firmą 


oraz win francuzkich i węgierskich. 


Przytem Domowi temu: poruczono z Litwy sprzedaż komi- 
sową mączki z kości, po cenie 9 złr. za centnar wied, 
loco Kraków, która dostawioną być może w ciągu 2 tygodni 


EU 


Redaktor odpowiedzialny: od daty zamówienia: (172 2) 


Żegota Wywiałkowski. 


W sali towarzystwa naukowego na | 
dochód tow. wzajemnćj pomocy uczniów: 
uniw. Jagiel. dziś o g. 6 po poł. prof. 


9IMOĄYWIY M ZETO 


W. Małasiński 


piekarz w Krakowie 
przy ulicy Stolarskiej 'L. 479. 


Przejmując prowadzenie piekarni od matki, mam 
zaszczyt polecić się Szanownćj Publiczności, że staraniem 
mojem będzie skarbić sobie względy rzetelnością i sma- 
kiem pieczywa a mianowicie: 

Bochenek chleba Nr. I. funt 1 cent, 6*/ę 
żytniego Nr. II. cent 4'/ę 


, 


dóbr ziemskich, real- 


ności, produktów krajowych i obcych i w dzierżawach. 


33 ” 


Bułki centowe za 6 sztuk 5 cent: 


, handlowych i fabryk. 


Kkonomów, leśniczych, gorzelnianych, 


>) 
Ciam 
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dokunentów do -Rossji: przesyłanych, 
metryk, sepultur i świadectw lekarskich. 


I PRYWATNEJ AJENCJI 
L. Sroczyńskiego w Krakowie 
pośredniczy jak dawnićj tak i teraz : 
żuje kapitały do założenia różnych 
nauczycieli, nauczycielki i bony. 
Wyrabia paszporia — wizę tychże 
16 Rok stnienia. 


DOW KONISOWO-HANDLOWY 


Dr. A. Rosenberg leczy jak 
dawnićj za pomocą elektryki 
wszelkie rodzaje porażeń, szcze- 
gólnićj muszkułów ocznych, pół- 
twarzy itp, również bólenerwowe 
i osłabienie szpiku pacierzowego. 
Ordynacja od 3-4 popł. Stradom. 


NAFTY i LAMP 
K. Okon 


przy ulicy Szewckiej i Jagiellońskiej 
sprzedaje się 

Nafta sal. kryst. prima funt 20 c 
„ do sień i kuchni nr. 2 I8ce, 

X mE Uwaga PE 

A Potrzebnym jest także SKŁAD 

murowany lub piwnica nie głębo- 

ka na któremkolwiek z przedmieść. 

(185 1.) 


© ! 
19 > 
A oN Z p 
< S Pa » ” m 3 Wy 2 lá cent. 
Q i x tak zwane wiedeńskie 4 „ 5 
g 4 ra Chleb karbowy świąteczny Nr. I funt 6% ct. 
m ia = Pieczywo na święta Wielkanocne będę miał w dzień 
ar z S sobotni trzy razy na dzień świeże, zwłaszcza chleb sto- 
R |, 5 łowy Nr. I. funt po cent. 6'/. stand i 
be z © BB >h - Zamawiania na pieczywa świąteczne przyjmuję ręcząc 
ce BĘ 38 za dobre wypieczenie i przystępną cenę. 
= = 5 = S, (182 2 — 3) 
tw +. 7 
A LIT 25 EEEE EEA AEA 
ani ez» gs © 
= M -5 imi D m K haj 
ASAE 5. W SKŁADZIE = [Uwaga = 
DE An ŻĘ 
kom". 


Dawnićj w Nowym-Sączu. 


KSSZZWCZEZ MPSEKOLEW WOS ERÓ CZE WSEROCCZSKOS 


NA ; 
į BB JT 4, u ME. ZM "EC TWW H HT 
b otrzymać można w Administracji „Kurjera Krakowskiego“ 

Ę ul. Florjańska, nr. 355, II piętro 


k numer próbowy cżasopisma tygodniowego 


| o NIANKA =) 


Pisemko dzieciom ku nauceizabawie © 
P wychodzące w Chełmnie pod redakcją zaszczytnie znanego 
© w piśmiennictwie redaktora Przyjaciela Ludu Ignacego Da- | 


Pokój jest do wynajęcia pod 
Nr, 118/5 Kleparz w Krakowie. 


Realność przy Krakowie na Zwie- 
rzyńcu tuż za rogatką nad stawem 
klasztornym pod nr. 52 z god- 
nem mieszkaniem i półpieta mor- 
ga ziemi w jednym kawałku jest 
z wolnćj ręki do sprzedania. Bliż- 
sza . wiadomość na miejscu. 


Przedostatnie ostrzeżenie! 


Leon Ka.. Edward Rad.:, w 
Sanoku Aleksander Su.... Henryk 
Dul... i wielu innych jeszcze, któ- 
rych nie wymieniam, a którzy mi 
są winni, zechcą uiścić się. 

Wojciech Janikowski, nadkelner 
w restauracji Hotelu Drezdeńskego. 

(173 8-4) 


nielewskiego. : ka 
Na pismo to można również w Administracji „Kurjera* 


składać przedpłatę, która wynosi 
w Krakowie i na prowincji 
> kwartalnie 50 c., półrocznie 1 złr., do końca r. 1870 t złr. 50 c. % 
Prenumęratorowie miejscowi odbierający „Kurjera* z odno- $ 
szeniem do. mieszkania; mogą otrzymać „Niańkę* w mieszka- (O 
j niach własnych bez żadućj dopłaty. (167 3) 
EAL AENA DE OA ET D O GSO GZO ROS OJCZE | 


Właściciel i główny współpracownik Władysław Sabowski 


Nafty niezapalnćj z pierwszćj 
rafinerji przemyślskićj w najlep- 
szym gatunku w Głównym skła- 
dzie przy ulicy Girodzkićj naprze- 
ciw księgarni J. Wildta w Kra- 
kowie Funt 21 cent. 

== Uwaga. == 
(188 58) 


W drukarni Karola. Budweisera. 


PREEE: 


= 


